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Ceny prenum eraty i
We Lwowie bez dorę- 

cienia do domu . mies. zł. 2  —, kwart. Gr— 
x dostawą do domu . mies. zł.2'40, kw art T —  

Na prowincji z prze­
syłką pocztową . . mies. zł.2'40, kwart. 7‘—

Zagranica. . . mies. zł. 5 —, kwart. 15  —

Numer telefonu
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
221 -1 7 . 

Konto PKO Lwów 
504 .044 .

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI i C E N A
LWÓW, U L ZIMOROWIEZA 15 1. p . N U M ERU

Listy należy frankować. — Reklamacje
otwarte wolne od opłaty. 1 0  gr.Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

i. ... . . . . . .

Ceny ogłoszeń:
Za 1 w iem  iwBtmrtr. ( f f ,  em. szer.) w zwykłych n ą łn m e te r łi 
gr. la , w nadeałaawa i w nekrologach gr. e ,  w kr oelce, rwpwr- 
tuar, dział gospodarczy, paski w tekście gr. M, pod tmgtflm 
kiem na pierwszej stronie z1. 1*—,  Tabelaryczne o M  g re . I w- 
iej. Za jedno słowo w drobnych ogłoszeaiach gr. W, t e a e  i sprzedał słowo g r. tz, m atrymonialne, kor es pond— d a  
prywatne słowo g r. aa, d la poszukujących pracy g r. h  
Z zastrzeieniem miejsc łs  prc. Zagraniczne o 50 orc. ! r o t  ej.

TŁO I PRZYCZYNY.
I .

Chwilami zdaje się, że jakaś burza 
rozszalała nad światem. W ypadki 
mkną z błyskawiczną szybkością. Ta 
szybkość nie pozwala na żadną synte* 
zę. Każdy dzień przynosi coś nowiego, 
niespodzianego, nieprzewidzianego. 
Wielki, ogromny, chwilami groźny 
znak zapytania unosi się nad zatroska 
ną ludzkością. W olno jednak już te* 
raz — a nawet najwłaściwsza pora ku 
temu — by  rozpatrzeć trzeźwo i spo* 
kojnie tło i przyczyny tego, co się roz 
grywa.

Znienawidzony przez Niemców tra* 
ktat — czy jak. go tam nazwano „dy* 
ktat ‘ — wersalski zawierał między in* 
nemi następujące postanowienia:

„Zabrania się Niemcom utrzymywa* 
nia lub budow y fortyfikacyj na le* 
tvym brzegu Renu oraz na prawym 
brzegu na zachód od linji, wytkniętej 
na 50 km. od strony wschodniej tej 
rzeki. W  pasie tym wzbronione są 
również: utrzymywanie lub gromadzę* 
rrie sił zbrojnych bądź cna stałe, bądź 
czasowo, a także wszelkie ćwiczenia 
Wojskowe jakiegokolwiek rodzaju o* 
raz zachowywanie wszelkich materjal* 
nych ułatwień mobilizacyjnych. Po* 
gwałcenie przez Niemcy w jaklikol* 
wiek sposób tych przepisów uważane 
będzie jako dokonanie aktu nieprzyja 
cielskiego w stosunku do mocarstw, 
które położyły podpisy swe na trakta 
cie niniejszym, oraz jako czyn, zmie* 
rzający do zakłócenia pokoju świata".

zesnastego października 1925, w dniu 
ur°dzin Sir Austina Chamberlaina 
podpisany został w Locarno, w Szwaj 
carji, słynny pakt, zwany potem „pa* 

tem locameńskim". Układ ten, pod* 
Pisany dobrowolnie przez Niemcy, 
zawiera! potwierdzenie tych zobowią* 
zań. Traktat locarneński miał dać Eu* 
ropie długi pokój, miał być poeząt* 
kiem nowych form współżycia mię* 
ozy narodami europejskiemi. Jeden z 
twórców paktu, Briand, dostał nagro* 
oę Nobla za pracę dla pokoju. Locar* 
n o miało być początkiem nowej ery, 
ery rozbrojenia i braterstwa ludów. 
Prasa całego świata głosiła, że dopiero 
w dniu tym 25 października zakończo* 
ną została ostatecznie wojna świato* 
Wa.

A1f obok traktatu wersalskiego, 
obok! paktów locameńskich, często po 
nad niemi, kroczyła konsekwentnie 
polityka powojennych Niemiec. Jej ce 
lem było najpierw równouprawnienie 
Rzeszy monieckiej a potem odzyska* 
nie przez nią conajmniej takiego sta* 
nowiska w Europie, jakie Niemcy mie 
li przed wojną. Wszystkie rządy nie* 
mieckie, niezależnie od swego zabar­
wienia politycznego, dążyły do tego 
właśnie celu, różne tylko stosując me* 
tody działania. Nie trzeba przypomi* 
nać, że jednem z poczynań tej poli* 
tyki ayło przedewszystkiem wystąpię* 
nie Niemiec z Ligi Narodów, potem 
ogłoszenie powszeennej służby woj* 
sklowej, równające się przekreśleniu 
całej ósmej części traktatu wersalskie* 
go.

Żaden z tych niemieckich kroków 
nie^ wywołał poważniejszej reakcji.

1 jedno z zainteresowanych mo* 
pie zdobyło się na jakiś krok  

wTdUU* zdecydowany. Francja odpo* 
a ła dalszemi próbami o-rganizo* 
iw+a .”k ezpieczeństwia zbiorowego1* 

atnim tego rodzaju jej wysiłkiem
o ratyfiJcowanje t-aktatu francu* 

sko*sowi eckiego.
Ostatecznie ta poli ty1 Wa niemiecka 

oczekała się bardzo dogodnego pod*

W Londynie szukają definicji ,.symbolu” .
Londyn. 14. 3. (PAT.) O wczoraj* 

szych rozmowach dyplomatycznych 
Reuter podaje m. in., że ambasador 
niemiecki von Hoesch przybył w go* 
dżinach popołudniowych do Foreign 
Office i odbył z radcą prawnym Min. 
spraw zagr. — sir Williamem Małki* 
nem rozmowę, którą półoficjalnie o* 
kreślono jaklo dotyczącą kwestji dru* 
gorzędnej. Natomiast koła urzędowe 
ogłosiły później, że wizyta von Hoe* 
scha dotyczyła kwestji zupełnie dru* 
gorzędnych. Korespondent dyploma* 
tyczny agencji Reutera podaje jednak, 
że spotkanie to niewątpliwie miało do 
niosłe znaczenie. Fakt, że von Hoesch 
widział się a  radcą prawnym Foreign 
Office, tłumaczony jest jako dowód, 
że rozmowa dotyczyła definicji praw* 
nej „symbolicznej okupacji11 strefy 
zdem ilitaryzowanej. Dobrze poinfor* 
mowanych kołach dyplomatycznych 
utrzymują, że N iem cy skłonne są pod  
kreślić sym boliczny charakter zajęcia 
wspomnianej Strefy przez w ycofanie  
całej artylerji ciężkiej.

Oficjalna cyfra niemiecka efekty* 
wów w tej strefie podawana jest obe= 
cnie na 5 tysięcy.

Urzędowo oświadczają, że rząd bry* 
tyjski nie jest w kontakcie z Berlinem 
i że z Berlina nie nadeszła żadna urzę 
dowa propozycja celem odprężenia 
sytuacji.

W edług agencji Reutera, dzisiejsze 
posiedzenie Rady Ligi Narodów po* 
więcone będzie przedstawieniu tez 
francuskiej i belgijskiej oraz ewentual 
nemu wysłuchaniu Innych członków 
Rady Ligi. Rada zbierze się potem w 
poniedziałek i powoła sprawozdaw* 
cę. Następne zebranie przewidziant 
jest na koniec przyszłego tvgodnia 
również w Londynie. Rozmowy dzisiej 
sze — zdaniem kół francuskich — by* 
ły dalszym ciągiem rozpoczętych 
wczoraj badań, przyczem nie powięto 
żadnej decyzji. Jak przewidują, Rada 
Ligi Narodów  istotnie stwierdzi zgod* 
mość poglądów sygnatarjuszy Locarna 
na fakt pogwałcenia przez Niemcy pa* 
kltu i usankcjonuje tę zgodność.

„Sym boliczna" mowa.
Berlin. 14. 3. (PAT.) W  niemieckich 

kołach politycznych zwracają uwagę 
na znaczenie faktu, że wczorajsza mo* 
wa kanclerza, wygłoszona była symbo 
licznie z punktu możliwie najbliższe* 
go do granicy francuskiej, dla podkre 
ślenia pokojowych akcentów połitycz* 

| nych, skierowanych pod adresem na* 
rodu francuskiego.

Prasa odpiera z oburzeniem uczynio 
ne w Londynie przez ministra Edena 
ambasadorowi Hoeschowi sugestje co 
do wycofania załogi wojskowej z N ad 
renji.

W  wyraźnie inspirowanym artykule 
„Franklfurter Ztg.‘‘ oświadcza: „nie*
tylko niemożliwe jest cofnięcie same* 
go faktu obsadzenia strefy nadreń*

skiej, lecz nie można również spodzie* 
wać się, by rząd Rzeszy zmniejszył 
tam stan liczebny wojsk, a bodaj też 
przyjął zobowiązania niebudowania 
fortyfikacyj po stronie niemieckiej. 
Przywrócenie stanu z czasów przed 
decyzją niemiecką pismo określa jako 
iluzzję, która przynieść musi Francji 
rozczarowanie. Stanowisko zajęte w 
czwartek wi Londynie przez mocar* 
stwa lokarneńsklie zaskoczyło opinję 
niemiecką. Liczyła się ona wprawdzie 
z tem, że decyzja gabinetu Rzeszy z 
dnia 7 marca spotka się ze stanów* 
czym sprzeciwem Francji, spodziewa* 
no się jednak bardziej poiednawczego 
stanowiska W . Brytanji.

Francja jest skłonna do rokowań.
Paryż. 14. 3. (PAT.) Bilans pierw* 

szych dwóch dni rozmów londyńskich 
jest — zdaniem wielkich dzienników 
informacyjnych — zadowalniający. 
Należy sobie tylko życzyć, by nastąpi 
ło jeszcze zupełne zbliżenie Anglji do 
tez francuskich. W  depeszach z Lon* 
dynu podkreśla się stanowiczą posta* 
wę Francji, zaznaczając jednaki równo 
cześnie, jak to czyni zazwyczaj dobrze 
poinformowany publicysta Bourgues 
w „Le Petit Parisien", iż Francja nie 
sprzeciwia się nawiązaniu rozmów i 
to nawet na temat zdemilitaryzowanej 
strefy nadreńskiej.

W  depeszach z Londynu korespon* 
denci dementują wiadomość, jakoby 
minister Flandin miał odbyć rozmowę 
z ambasadorem niemieckim von Hoe*

schem. Dużą wagę przywiązuje się 
do rozmowy ministra Fiandina z komi 
sarzem Litwinowem, w czasie której 
przedstawiciel Sowietów miał dać po* 
nownie wyraz życzeniom Z. S. R. R., 
aby Francja prowadziła politykę sta* 
nowczą.

Jeśli chodzi o dzisiejsze zebranie Ra 
dy Ligi Narodów, to panuje przeko* 
nanie, że będzie ono musiało zastoso* 
wać procedurę, przewidującą 1) stwier 
deenie naruszenia traktatów przez Rze 
szę, 2) apel Ligi Narodów  do państwa 
które dopuściło się naruszenia trakta* 
tu, 3) rozważenie środków, jakie nale 
żałoby zastosować celem skutecznego 
potępienia tego naruszenia..

Zdaniem „Le Petit Journal", istnieje 
jeszcze druga ewentualność, a miano*

łoża: rozpadać się począł stary front 
Locarna. W łochy od początku klonfli* 
ktu z Abisynją ustosunkowały się co* 
raz bardziej wrogo do Anglji. Francja 
nie chcąc zerwać ani z Anglją ani z 
Włochami, coraz bardziej oddala się 
od W łoch. Z drugiej strony sojusz 
franouskossowiecki z tak niepomiernie | 
ważnym łąaznilkiem terytorjalnym ( 
przez Czechosłowację zaciążył nad ca* 
łą Europą. Hitler porozumiewał się 
ostatnio bardzo często ‘z  Włochami. 
Stanowisko Fłamandów przekonało 
go, że poważna część społeczeństwa

belgijskiego wolałaby porozumienia z 
Niemcami, niż wyłączne oparcie o 
Francję. Taksamo stanowisko Anglji 
od czasu porozumienia flotowego da* 
wało podstawę do przypuszczenia, że 
Wiełkla Bry tan ja nie jest wrogo usto* 
sunkowana do Trzeciej Rzes/zy.

Niemcy przeto wypowiedziały pa* 
kty locameńskie i zajęły wojskowo 
zdemilitaryzowaną Nadrenję. Jest to 
ostatnie ich posunięcie w  duchu meto* 
dyoznej i konsekwentnej polityki re* 
wizji Traktatu wersalskiego mocą czy* 
nów  dokonanych. L.

wicie że nacisk Foreign Office na W ił 
■ helmstrasse wyda pewne rezultaty tak, 

iż możnaby rozpocząć debatę na in*
; nych podstawach.

| A ostatniej chwili.

Anglia zmieni stano- 
whko wobec Niemiec?

Londyn. 14. 3. (PAT.) Dzisiejszy 
! „Times‘‘ wyraźnie występuje już za 
• udzieleniem Francji i Belgji jasnych 
J  zobowiązań co do poparcia W . Bryta*
! nji na wypadek zaatakowania ich. 
t Dziennik stwierdza, że każde zagrożę*
I nie terytorjum francuskiego i belgij*
: skiego wciąga W . Brytanję do roz*
| grywki. Dziennik apeluje do kanele*
| rza Hitlera by  przyczynił się do  utrzy 
| mania pokoju, zaznaczając jednoczę* 

śnie, że jeżeli kanclerz wybierze drogę 
„honorowego odosobnienia" to bę* 
dzie to tylko inna nazwa stanu oklrąże 
nia na k tóry  Niemcy tak często skar* 
żyły się. Jeżeli Niemcy odmówią obe* 
cnie uczynienia gestu, pozwalającego 
na wszczęcie rokowań to same skazą 
się na okrążenie.

„Daily Telegraph", oceniając stano* 
wisko, jakie zajmuje obecnie rząd bry 
tyjski, stwiierdza, że rząd W . Brytanji 
który początkowo skłaniał się d o  tra* 
kitowania niemieckiego „faktu doko* 
nanego" jako faktu, k tó ry  musi być 
przyjęty, w ciągu ostatnich 48 godzin 
bardzo znacznie zmienił swe stanowi* 
sko. Zmiana ta w dużym stopniu do* 
konała się pod wpływem bardzo sil* 
nej opinji znacznej części Izby Gmin. 
Kierunek tej zmianie stanowiska rzą* 
du nadali posłowie, należący do korni 
sji spraw zagranicznych partji konser* 
wiatywnej. Większość posłów tej ko* 
misji nalega na to, by zmuszono Hitle 
ra do uznania błędu, jaki popełnił i 
skłonienia go do wycofania znacznej 
części wojsk z Nadrenji.

Dziennik twierdzi, że kilku człon* 
ków gabinetu brytyjskiego stoi na sta 
nowiska mniej zdecydowanem, lecz 
większoć ministrów jest równie kate* 
gorycznie usposobiona, jak posłowie, 
należący do komisji spraw zagranicz* 
nych partji konserwiaitywnej. G dyby 
rząd brytyjski — pisze dalej dziennik 
— uznał, że nie może popierać Francji 
i Belgji w obecnej sytuacji, to faklt 
ten spowodowałby rozłam w łonie 
gabinetu.

APEL M IN. ŚWIĘTOSŁAWSKIE* 
GO D O  AKADEM IKÓW .

Warszawa. 14. 3. (PAT.) W  sobotę 
14 bm. o godz. 19.45 p. Minister W . R. 
i O. P. prof. dr. Swiętosławski wyglo* 
si przed mikrofonem Polskiego Radja 
przemówienie do młodzieży akademie* 
klej.

D O D A T N IE  SĄLDO H A N D L U  
ZA G R A N IC ZN EG O .

Warszawa. 14. 3. (PAT.) Bilans han 
dlu zagranicznego Rzeczypospolitej 
Polskiej i W . M. Gdańska, według 
tymczasowych obliczeń Głównego U* 
rzędu Statystycznego, przedstawiał się 
w lutym r. b. następująco: przywóz
217,761 tonn, wartości 76,265 tys. zł., 
wywóz 952,765 tonn, wartości 77,874 
tys. zł., saldo dodatnie w  łutym r. b. 
wyniosło więc 1,609 tys. zl.
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Wiadomości bieżące.
Sobota
M atyldy kr.114

m ? r r a  1 9 3 6

Jutro: K le m e n sa  
W schód  s ło ń c a  5’53
Z a c h ó d  „ 17’38

TEATR WIELKI.
S o b o ta  godz .  20 „Bal w S a v o y u “ .
N ie d z ie la  god z .  15.30 „W a ch la rz  Lady 

W in d c rm e re " .  — G o d z .  20 ,,Bal w  Sa- 
v o y u “ .

P oniedz ia łek-  godz .  20 ,,Bal w S a v o y u “ .

TEATR ROZMAITOŚCI.
S o b o ta  godz .  20 „Tra f ika  p an i  g e n e ra ­

łow ej" .
N iedz ie la  godz .  20 „Tra f ika  pan i  g e n e ­

ra łow ej" .
P o n ied z ia łek  tea t r  n ieczynny .

KINOTEATRY.
A P O L L O :  „ B aro n  cygański"  o p e re tk a  J. 

S traussa .
C H I M E R A :  „ Z ło to w ło sy  b rz d ą c "  z Shir* 

ley  T em pie .
C A R A N G A :  „C aran g a"  i rewja.
K O P E R N I K :  „Pepi"  o raz  gro teska.
M A R Y S I E Ń K A :  „Szir  hasz ir im " oraz

d o d a tek  „Śp iew ajm y  w szyscy  razem".
M U Z A :  „Jaśnie  pan  szofer" .
P A Ł A C E :  „ D a w id  C o p p e rB e ld "  F red d ie  

B-artholomcw, M a u rc c n  Ó ‘Sull ivan ,  M adgc  
E vans ,  B a rry m o re .

P A N :  „ A n n a  K aren in a" .
P A K :  ..Jestem zbćcgicm" Paw eł M u n i .
R A J :  „ N ie d o k o ń c z o n a  sy m fo n ja"  z Mar* 

tą Eggcrt .
S T Y L O W Y : .M e t r o p o l i t a n "  i rewja
S W I T : „ N ie d o k o ń c z o n a  sy m fo n ja"  z

M a r tą  Eggert .
T O N :  „Bengali"  z G a ry  C o o p e r .
L I C I E C H A :  „ P c d  palącem  n iebem  Ar* 

g en ty n y " .

— T ea tr  W ie lk i.  Dziś w Tea trze  
W ie lk im  opere tka  A b ra h am a  „Bal w Sa- 
v o v u "  W  roli M a g d a le n y  wystąp;,  p o  po* 
wrocie  do  zd ro w ia  p Janina Kulczycka. 
N a d to  w y s tęp  p. K. D em b o w sk ieg o .  W  
ro lach  g łów nych  pn . :  W ik ń sk a  laśk:ew;cz,  
VI ięcko wski

— T e a t r  R ozm aitości .  Dziś  o 8 w. ko- 
m ed ja  Bus=Feketego „T ra f ik a  P a n i  Generało* 
wej" ,  k tó ra  p o  sukcesach  na  scenach zagra* 
n iczn y ch  i po lsk ich ,  zb iera  zas łu ż o n e  l au ry  
i w e  Lwowie .

— N ied z ie la  w  Teatrach m iejskich. 
W  T ea trze  W ie lk im  z p o w o d u  w ie lk ie ­
go p o w o d z en ia  „W a ch la rz  Lady. W in-  
d e rm ere  zostanie  p o w tó rz o n y  ..jako p rz e d ­
stawienie  p o p o łu d n io w e  po cenach n a jn iż ­
szych  z Ireną  Solską  w roli g 'ó w n e j .  — 
Będzie  to  ostatni występ  tej wielkiej arty* 
stki w tej sztuce. W ieczorem  „Bal w Sa- 
v o y u “ z K ulczycką  : D em b o w sk im

W  T ea trze  R ozm aitośc i ;  „T ra f ik a  Pani 
G en e ra ło w e j" .

— N ajb liższa  premjera w Teatrach m iej­
skich. W e czw artek  19-go bm . u j r z y ­
m y  na deskach  T e a t ru  W ie lk ieg o  a rcydz ie ło  
Ju l ju sza  S łow ack iego :  „K siądz  M a re k "  w  re* 
żyserji  E d m u n d a  W ie rc ińsk iego .  W  g łó w n y c h  
ro lach  „ y s tą p ią :  b ia ło sz cz y ń sk i ,  Krasno* 
wiccki, Ś l iwiński,  S tępow ski ,  Pośp ie łow ski ,  
T a tark iew icz .  R olę  J u d y ty  k re o w ać  b ęd z ie  
Z d z is ław a  Z y czk o w sk a .

KOMUNIKATY.

Na dzień Imienin Gen. Inspektora Sił Zbrojn. 
gen. Edwarda Śmigłego-Rydza.

— „ W  g o łęb n ik u "  słuchow isko w T ea­
trze W yobraźni. Ignacy  N ik o ro w ic z  znany  
jest k a ż d e m u  L w o w ia n in o w i  ze swych 
sz tuk  w y s taw ian y ch  na scenie tea t ru  lwów* 
skiego. W  osta tn ich  czasach k o m ed ię  Ni-  
k o ro w ic za  p t.  „ W  g o łę b n ik u "  w ystawia ł  
tea t r  p o zn ań sk i .  W  n iedzielę  o g odz .  13-ej 
usłyszą  radj'Osłuchaczc tę k o m ed ję  w  ra- 
djofonizacjii  i z w s tępem  d y re k to ra  roz* 
g łośn i  p o zn ań sk ie j  dr .  Z e n o n a  K os idow  
skiego. R eżyseru je  A d a m  B y s trzy ń sk i .  U-  
d z ia ł  w  s łuchow isku  b io rą  n a jw yb itn ie jsze  
siły ak to rsk ie  t e a t ró w  p o zn ań sk ich .

— „W esoła  lw ow ska fala". N a d c h o ­
dząca  wiiosna, figle k o tó w  h a rcu jąc y c n  p o  
dachach ',  wycieczk i  za miasto,  w y p r a w '7 
p o  p ierw sze  w :o sennc  kwia tk i ,  o to  K m a ty  
W eso łe j  Fali,  k tó rą  u s łyszym y w  niedzielę  
o god z .  21. T y tu ł  Fali:  „M arco w e  za lo ty" .  
D ja lo g  A p r i k o z e n k r i n z a  i U n te n b a u m a ,  
W. B u d z y ń sk ieg o ,  d ia lo g  Szczepka  i T o ń k a  
p ió ra  K. W a jd y  i H .  V ogeIfaengera ,  m o n o ­
log  S t ro ń c ia :  W .  K o rab io w sk ieg o .

— P ow szechn e w yk ład y . D o k to r  Stc* 
fanja Ł o b a c z c w s k a : „E lem en ty  m uzyk i  i ich 
w spó łdz ia łan ie  w  form ie  m uzyczne j"  s o b o ^  
ta, dnia  14 b. m. g o d z .  19. W y k ła d  i lu s t ro ­
w a n y  m u zy k a  z p łyt.  U n iw ersy te t ,  ul.  M a r ­
sza łkow ska  1 I. p sala K o p e rn ik a .  W stęp  
50 gr Dla m ło d z ieży  20 gr.

— T ow . N au k ow e w e L w ow ie. P o s ie ­
dzenie  W y d z ia łu  h is to ry cz n o  - fi lozoficz. 
o d b e d z ie  się we wtorek ,  dn ia  17 b. m. o 
g o d z  5 p o p .  w  S em in a r iu m  pro f .  A b r a h a ­
m a, w S ta rym  gm ach u  U niw ersy teck im ,  u l . '  
św. M iko ła ja  4. p. I.

KRONIKA MIEJSKA.
Bratobójca przed sądem . D z iś  p o d ję ta  

została  p rz e rw a n a  n ie d a w n o  ro z p ra w a  prze  
c iw ko  S z y m o n o w i  Salzowi,  o sk a rżo n e m u  
o  z ab ó j s tw o  sw ego  b ra ta  leka rza  d ra  K a­
rola Salza. P o d  k o n iec  ro z p ra w y  o d c z y ta ­
n o  orzeczenie  b ieg łych  p sy c h ia t ró w  dra  
L im anow skiego  i dra  L atyńsk iego ,  s tw ie r­
dzające, że o sk a rż o n y  nie z d ra d z a  żad n y c h  
anorm alnośu i  um ysłu ,  jest  o w ia n y  m is ty ­
cyzmem religijnym, a w  chwili  bó.iki z bra* 
tern "»od w nływ em  u ra z u  w  g łow ę  mógł 
znaleźć  się w  stanie  u m ysłu  znaczn ie  Ogra­
n iczającym  .rozeznanie  czynu  w  rozum ie-

Warszawa. 14. 3. (PAT.) N a  dzień 
.mienln Gen. Inspektora Sił Zbrój* 
nych gen. dyw. Edwarda Śmigłego* 
Rydza władze naczelne Związku strze 
leckiiego wydały następujący rozkaz 
do strzelców.

Obywatele!
W śród  pokoleń, walczących o wol* 

ność i wielkość naszej Ojczyzny nam 
przypadło w udziale szczęście zwycię* 
stwa i tryumfu.

Dumni i szczęśliwi pamiętać musi* 
my, że zwycięstwo to zawdzięczamy 
potężnej woli i genjuszowi Wielkiego 
Wodza, k tóry  narodowi przewodził.

Dzisiaj, gdy Józef Piłsudski odszedł 
jednakże nazawisze, a czasy wymagają 
ustawicznej czujności i gotowości o* 
bronnej narodu, serca żołnierzy, a 
zwłaszcza gromady strzeleckiej z naj* 
glębszem przywiązaniem i ufnością 
zwracają się iku następcy Wielkiego 
Marszałka, jego najlepszemu żołnie* 
rzowi, generałowi Edwardowi Śmigłe* 
mu*Rydzowi, jemu zgasły narodu 
W ódz buławę hetmańską powierzył

Generał Edward Smigły*Rydz, je* 
den z najlepszych i najbardziej zaufa* 
nych współpracowników Marszałka 
Józefa Piłsudskiego jest żywym sym* 
bólem idei Wieli liego Wodza, rfajwyż 
szem ryceskiem wcieleniem cnót żołnie

rza i obywatela, a dla nas strzelców 
jest wodzem tern droższym, że tak wy­
bitną rolę odgrywał w dziejach przed 
wojennego Związku strzeleckiego, któ 
rego tradycje ożywiają nasze dzisiej* 

j sze prace i dążenia.
Kiedy w wolnej już Polsce Związek 

strzelecki stanął wobec nowych zadań, 
kiedy wi imię dobra Ojczyzny wezwał 
do swych szeregów tysiączne rzesze 
wolnych i równych obywateli, generał 
Śmigły*? ydz stał się najwyższym 
Związku strzeleckiego protektorem, 
jego dostojnym opiekunem morał* 
nym.

Dumni nieskończenie jesteśmy i 
wdzięczni jenerałowi Śmigłemu za je* 
go pieczę, jaką otacza Związek) i nasze 
cele.

Dzień 18*marca, dzień imienin gene* 
rała dywizji Smigłego*Rydza jest więc 
dla nas strzelców dniem najmilszego 
święta.

Obywatele, w dniu imienin obywa* 
tela generała dywizji Edwarda Smi* 
głego*Rydza niechaj zjednoczy nas 
uczucie wspólnej miłości dla mego o* 
raz ufność ,i wiara bezgraniczna, jaką 
składamy mu w darze wraz z zapew* 
nieniem karnej żołnierskiej wierności.

Komendant główny Z. S. Frydrych 
Marjan ppłk. Prezes Zarządu Główne 
go Z. S. Paschalski Franciszek.

Pożyczka na Inwestycje wodne.
Warszawa. 14. 3. (PAT.) Dnia 13

b. m. odbyło się pod przewodnictwem 
premjera Kośoiałkowskiego posiedzę* 
nie Rady ministrów, na którem rozpa* 
trzono szereg projektów ustawodaw* 
czych, dotyczących ustroju m. stołęcz* 
nego Warszawy.

Obecne prowizorjum ustrojowe m. 
st. W arszawy opiera się na rozporzą* 
dżemu Prezydenta Rzplitej z dnia 24 
września 1934 r. Dekret ten miał na 
Id u  oderwanie stolicy od szematu u* 
strojowego innych miast w Polsce i 
przygotowanie gruntu do wprowadzę* 
nia odrębnego stanu prawnego. Prace 
te zostały obecnie ukończone. Rezulta 
tern ich są uchwalone na ostatniem po 
siedzeniu Rady ministrów projekty 
ustaw.

Projekt ustawy o utworzeniu woje* 
wództwa stołecznego przewiduje połą* 
czenie obszaru miasta stołecznego

Warszawy z obszarami szeregu gmin 
podwarszawskich w jedną całość admi 
nistracyjną.

W  związku z projektami ustaw, 
wiprowadzającemi nowy ustrój w sto* 
licy okres urzędowania tymczasowych 
organów ustrojowych m. st. Warsza* 
wy zostaje przedłużony. Jako ostate* 
czny termin, d o  .którego zostanie u* 
trzymane ismiejące obecnie prowizor* 
jum w tym zakresie przewidziany zo» 
stał dzień 30 września 1937 ir.

Poza cytowanemi ustawami, dotyczą* 
cemi m. st. Warszawy Rada ministrów 
uchwaliła projekt ustawy, upoważnia* 
jący ministra skarbu w porozumieniu 
z ministrem komunikacji do zaciągania 
pożyczek na cele inwestycyj wodnych  
do wysokości 20 miljonów zł. Ustawa 
ta wynika z przyjętego przez Rząd 

; planu inwestycyjnego na rok 1936.

KuresUa następcy administratora 
apostolskiego dla Łemkowszczyzny.

Obrzędy pogrzebowe zmarłego JE. 
klsiędza dr. Bazylego Maściucha, admi 
nistratora apostolskiego dla Łemków* 
szczy.zny, rozpoczną się jutro w nie* 
dzielę w Rymanowie. Pogrzeb odbę* 
dzie się z ceremoniałem należnym bi* 
skupowi. Trumna, zawierająca szcząt* 
ki JE. księdza Maściucha, będzie prze* 
transportowana samochodem z Ryma 
nowa do powiatu nowosądeckiego i 
złożona na cmentarzu, miejsca jegouro 
cfzenia w Nowej Wsi. Pogrzeb w  No* 
wej Wsi nastąpi w  poniedziałek.

Równocześnie Ag. Wschód wyja* 
śnia, że kwestja następcy JE. ks. dr. 
Maściucha będzie załatwiona bezpo*

średnio na podstawie decyzji W atyka 
nu w porozumieniu z Rządem poi* 
skim. Należy spodziewać się, że już 
w najbliższym czasie nastąpi nomina* 
cja tymczasowego kierownika Admi* 
nistracji apostolsWiej dla Łemków* 
szczyzny, a prowizorjum to potrwa aż 
do czasu definitywnej nominacji. W  
djecezjach zwykłych kapituła wybiera 
po  śmierci ordynarjusza wikariusza ka 
pitulnego, administrator apostolski dla 
Łemkowszczyzny nie posiada jednak 
kapituły i dlatego co do prowiizorjum 
i nominacji definitywnej decyduje 
bezpośrednio W atykan.

■niu art.  18 kk. P o  zam knięo iu  p o s tę p o w a ­
nia d o w o d o w e g o  zab ra ł  głos wiceproku* 
ra to r  K ilanow icz,  k tó ry  p o d t rz y m a ł  tezę 
oskarżen ia .  W y r o k  z a p a d n ie  jeszcze dziś.

A resztow anie  futrzarza i kolejarza. O n e-  
gda j  o rg an a  po l icy jn e  a re sz to w a ły  kupca  
fu t rza n eg o  z ul. Z ie lo n e j  S im chcgo B anka  
p o d  za rzu tem  u s i ło w a n eg o  oszustw a  na 
szk o d ę  S k a rb u  P aństw a .  B a n k  z końcem  
lu tego  sp ro w ad z i ł  d o  L w ow a ba l  łapek  
k ry m sk ich  o w adze  110 kg. N ie  chcąc opla  
cić cła, B a n k  p rz esy łk i  nic p rz y ją ł  i sk ie­
ro w a ł  ją  z p o w ro te m  do  miejsca nad an ia .  
W  m iędzyczas ie  B a n k  sp o rz ąd z i ł  w  d o m u  
id en ty czn y  bal ze sk ó rk a m i  krół iczem i i 
zawliózł go na dwiorzec to w a ro w y .  P o z o s ta ­
jący  z nim w  p o r o z u m ie n iu  ko le ja rz  An* 
drzej  C e b u la  zd ją ł  z b a ła  zc skórkam i 
k rym sk icm i k a r tk ę  i p ieczą tkę  U rz ę d u  cel­
n ego  i nak le i ł  ją na  b a lu  ze skórkam i kró-  
liczemi poczem  ba l  ze sk ó rk am i krvmakic- 
mi miał w róc ić  do  d o m u  B an k a ,  a skórki 
k ró l icze  miały o d b y ć  p o d r ó ż  zagranicę. Za  
nim je d n a k  z d o ła n o  z m ag a zy n u  zabrać  
skórk i  k rym sk ie ,  o sz u s tw o  w ysz ło  na  jaw, 
poczem  B a n k a  i C e b u lę  a resz tow ano .

Giełda z  dnia 14 marca
W A R S Z A W A  — G IE Ł D A  P IE N IĘ Ż N A .

D ew izy : Belgjia 89.52, B e r l in  213.45, Ko* 
pen h ag a  117.10, H olam dja  360.90, L o n d y n  
26.23, N .  J o r k  teł 5-27 i t rzy  czwarte,  P a ­
ryż  35.01. Praga 21.95, S z to k h o lm  135.25, 
Szwaj car ja 173.30, M a d r y t  72.95. Papiery  
państw ow e; 5 prc. poż ,  k o n w ers .  60.25, 4
prc. p o ż  doi.  51.85. 7 prc. poż .  stabilizac.  
62.25. A k cie: B a n k  P o lsk i  94, S ta rac h o w i­
ce 34. D olar  w o b ro ta c h  p ry w a tn y c h  5.27 
i pół.

M IN. BECK W  LO NDYNIE.
Londyn. 14. 3. (P A T )  Wczoraj po* 

południiu przybył do Londynu mini* 
ster spraw zagr. p. Józef Beck. Amba* 
sador Raczyński spotkał min. Becka 
na przystani w Dower i odbył z nim 
podróż z Doi Wer do Londynu, infor* 
mując go o stanie rokowań mocarstw 
locameńśkach w Londynie.

UROCZYSTY O BC H Ó D  ROCZNI* 
CY REWOLUCJI WĘGIERSKIEJ.

Z okazji rocznicy rewolucji węgier* 
skiej (15 marca 1848 r ) urządza polsko 
węgierskie Towarzystwo we Lwowie 
w poniedziałek dnia 16 marca b r. w  
wielkiej sala Izby przemysłowo*han* 
dloiwej we Lwowie przy ul. Akademi* 
cknej 17, uroczystą Akademję. Program 
obejmuje: odegranie Hym nu polskie* 
go i węgierSkliego przez orkiestrę 19 
p. p. O. L., przemówienie wiceprezesa 
Towarzystwa prof. U. J. K. dr. E Bu* 
landy, odczyt prof. U. J. K. dr. Cz. 
Nankego p t. „Misja dziejowa Naro* 
du i Państwa Węgierskiego", recyta* 
cja pieśni rewolucyjnej Petofiego po 
polsku i węgiersku oraz odegranie 
marsza węgierskiego Lehara „Vasar* 
hely" przez orkiestrę 19 p. p. O. L. — 
Początek punktualnie o godz. 5.30 po* 
południu. W stęp wolny dla członków 
i przyjaciół bratniego N arodu Węgier 
skiego.

Spor! i W ychowanie Fizyczne.
K lub sp ortow y Z w iązku Strzeleckiego

p o d a je  d o  Wiadomości,  że ad res  o b e cn y  
K lu b u  jest  R y n e k  34, I. p. W p is y  n o w y c h  
c z ło n k ó w  d o  w szys tk ich  Sckcyj p rzy jm uje  
się codzienn ie  w g o d z in ach  w ieczo rn y ch .

D oro czn e  w alne zgrom adzenie K lu b u  
sp o r to w e g o  Z w ią z k u  S trzeleck iego  Lwów 
o d b ę d z ie  się dn ia  29 bm  o  godz,. 11 -tej 
p rz e d p o łu d n ie m  w  lo k a lu  w ła sn y m  K lubu ,  
Rym-k 34, I. p. b e z  w zg lęd u  na ilość o b e ­
cnych

W  ciągu n iedzie li odbędą się w - L w ow ie
następu jące  im prezy  sp o r to w e :  G o d z .  10.15 
H a s m o n e a —TSL.,  tow. mecz p i łkarski  na  
b o isk u  C y tad e l i .  — G o d z .  11: U k r a in a — 
RKS..  tow. mecz p i łka rsk i  na  b o i sk u  RKS. 
na  B o g d a n ó w c e  — G o d z .  11: M ię d zy k lu -  
b o w y  bieg na prze ła j .  S ta r t  i meta na  boi* 
sku  40 np .  na  P o h u lan ce .  — G o d z .  12.15: 
Po-goń— D ru g i  Sokó ł ,  tow . mecz p i łkarsk i  
na b o i śk u  C y tade l i .  — G o d z .  19: B ły sk a ­
w iczny  tu rn ie j  p iłki  w od n e j ,  o raz  „dzień 
sztafet" na kry te j  p ły w a ln i  M K W F .  p rz y  
ul.  j a b ło n o w s k ic h  5.

Z aw od y ślizgow ców . W  Pru sach  w s c h o ­
dn ich  na  jez io rze  p o d  W ę g o b o rk iem  (A n -  
b e rb u rg )  o d b y w a ją  się z a w o d y  ślizgów* 
ców  o m is trzostw o  E u ro p y .  S ta r tu jący  w  
z a w o d a c h  tych  P o lacy  p o n o sz ą  naraz ić  po* 
rażiki, jW n ierw szym  wyścigu  m ię d z y n a ro ­
d o w y m  śl izgowiec 1 po lsk i  K P W . z C h o jn ic  
(k ierow ca  M iczka)  zajął  o sta tn ie  miejsce. 
Zw yoięży ł  w tym  b ieg u  E sto ń czy k  G a h l r -  
beeck. W  wyścigu  jac h tó w  12*metrowych 
Po la k  K a lat ta  ma ś l izgow cu „ P o m o rze"  
idąc  na d o b re m  5-em mii ej sou, z łam ał ża- 
gel. w sku tek  czego m usiał  w ycofać  się z 
wyścrgów.

S ukcesy  Jęd rz - jo w sk ie j .  W  drugiej r u n ­
dzie  m.iędzynar. tu rn ie ju  ten iso w eg o  pań  
w M en to n ic  l e d rz e jo w sk a  p o k o n a ła  R oy  2 
w s to su n k u  6:0. 6:1. kw a l if iku jąc  się tern 
zwycięstwem  do  pó łf in a łu ,  w  k tó ry m  wal* 
czyć będzie  p rzec iw k o  A ngie lce  Stammcrs.  
P o n a d to  Jęd rze jo w sk a  p o  plicrwszem swo- 
jem zwycięstwie  w  h an d icap ie  gry  m iesza­
nej, w  k tó ry m  gra w  parze  z k ró lem  Szw e­
cji, w a lczy  w  2*ei rundz ie ,  a nas tępn ie  j u ­
t ro  s ta r tu je  w  grze m ieszanej otwarte j  w 
k tóre j  n a r tn e rem  iei będz ie  na j lepszy  d o u -  
błis ta  f rancuski ,  B ru g n o n .

Porażka T arłow skiego. W  pierw szym  
d n iu  m ię d z y n a ro d o w e g o  tu rn ie ju  ten iso ­
wego  Dodwójinej P o rażk i d o z n a ł  T a r ło w -  
skii. W  grze  p o jed y n cze j  zosta ł  on p o k o ­
n a n y  p rz ez  R o b e r ts o n a  w  3 se tach 4:6, 
6:4, 2:6.

Program radiowy.
N ied zie la , 15 marca.

L w ów . G o d z .  9: A u d y c ja  p o ra n n a .  10.05 
N a b o ż e ń s tw o  z P o zn an ia .  11.57: Sygna ł
czasu. 12.03: R ozm aitości  tea t ra ln e .  12.15: 
P o ra n e k  m u zy czn y .  14: Recytac ja  p ro z y .
14.20: Pły ty .  15: P rzeg ląd  ry n k ó w  p r o d u k ­
tó w  ro ln y ch .  15.15: P o g a d a n k a .  15.25:
Pły ty .  15.45: P o g a d a n k a .  16: Łamigł >wki 
dla dzieci.  16.15: K o n cer t .  16 55: Poga* 
d a n k a  g o sp o d a rcz a  17.05: K oncert .  17.40: 
„Ś ląska  m igaw ka  regjionalna". 18: K oncer t  
k am era ln y .  18.30; S łuchow isko .  19 10: W ia  
domiośai sp o r to w e .  1915 :  K o n cer t  rek la m o ­
wy. 19.30: Płyty- 19.45: N o w o śc i  literackie .  
20: K o n c e r t  so l is tów . 20.50: D z ien n ik  w ie ­
czo rny .  21: „ N a  w eso łe j  lw ow skie j  fali". 
21.30: Fe l ie to n .  21.45: O g ło szen ie  w y n ik ó w  
k o n k u r s u  „ O l im p iad a  t e n o r ó w " .  22.05: 
K oncert .  22.35: M u z y k a  sa lo n o w a .

P onied zia łek , 16 m arca.

L w ów . G o d z .  6.30: A u d y c ja  p o ra n n a .
11.57: S ygna ł  czasu. 12.03: D z ien n ik  p o ł u ­
d n io w y .  12.15: O d c z y t  12.25: K oncert .
13.30: P ły ty .  15.15: G i . łd a .  15.30: P ły ty .  
16: Lekcja jęz. n iem ieckiego. 16.15: Pio* 
senki  w  w yk .  Z. T e rn e  16.40: Skecz. 17: 
P o g a d a n k a .  17.20: Koincert. 17-50: P o g a ­
d a n k a .  18: Recital  fo r tep ian o w y .  18.30: 
S k rz y n k a  d la  dzieci.  18 40: PłyFyl 18.55: 
P o g a d a n k a  g o sp o d a rcz a  19 20: K oncer t  r e ­
k lam o w y .  19.35: W ia d .  spo r t . '  19.45: P o g a ­
dan k a  a k tu a ln a .  20: K oncer t .  20.45: Dzień* 
n ik w ieczo rny .  21: M u z y k a  lekka.  21.30: 
W ie cz ó r  literacki.  22: K o n cer t  sy m fo n icz n y  
23.05: P ły ty .
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Sprawy oświatowe w  Senacie.
Warszawa. 13 lutego. (P. A. T.) 

Senat rozpatrywał wczoraj prelimi* 
narz budżetowy Ministerstwa W. R. i 
O. P., który zreferował szczegółowo se 
nator Beczkowicz. Referent zapropo* 
nowat w imieniu komisji budżetowej 
rezolucję, wzywającą rząd, ażeby usu* 
nął wszelkie formalności, utrudniające 
akcję budowy szkół, oraz ażeby udziec 
^  gminom z lasów państwowych 
drzewa na budowę szkół na podstawie 
jaknajbardziej ulgowego i bezprocen* 
towcgo kredytu.

Sen. Zbierski zwraca uwagę na za* 
chowanie się młodzieży na uniwersyte­
tach i uważa, ze wypadki ostatnie 
świadczą, że wychowanie szkól śred­
nich błądzi po manowcach antyspołe­
cznych, ulegając destrukcyjnym wpły* 
wom, zwłaszcza Stronnictwa Narodo* 
w ego. Najlepszy program nic nie zdzia* 
ła bez dobrego wychowawcy, dlatego 
na tę stronę zagadnienia należy poło* 
żyć szczególny nacisk, dając nauczy­
cielom warunki sprzyjające owocnej 
pracy.

Nowa szkoła polska — oświadcza 
sen. Zbierski — musi wychowywać 
jednostki obywatelsko wyrobione, któ* 
re nie ulegną zgubnemu wpływowi 
-antypaństwowego Stronnictwa Narodo* 
wego. Stronnictwo Narodowe powinno 
być rozwiązane w całej Polsce, tak, jak 
zostało rozwiązane na Górnym Ślą* 
sku. Musimy przełamać w Polsce kry* 
zys autorytetu, wychować młodzież w 
miłości i karności wobec państwa, w 
kulcie dla idei Marszałka Piłsudskiego

Sen. Róg uważa opłaty akademickie 
za zbyt wysokie. Synowie chłopscy nie 
mogą kształcić sic nietylko w wyższych 
zakładach naukowych, ale i w szkołach 
•średnich. Mówca nie może zrozumieć 
żądania młodzieży, aby obniżyć opłaty 
•dla wszystkich, a nie dla tych tylko, 
.którzy nie mogą płacić.

Sen. Siudowski, nawiązując do prze* 
mówienia sen. Ilasbacha, który zape* 
wniał o niezwykłej lojalności społe* 

•czeństwa niemieckiego dla Państwa 
Polskiego, zapytuje jak pogodzić z tern 
zjawisko, że się zwabia dzieci polskie 
do szkół niemieckich lub nakłania ro* 
dziców polskich do posyłania dzieci do 

•szkół niemieckich za pomocą rozda* 
wnictwa czy to podręczników, czy po­
mocy szkolnej, obuwia i ubrań. Taką 
akcję musimy uważać za nielojalność.

Na zakończenie debaty zabrał głos 
min. Swiętosławski. Za najtrudniejszy 
problem swego resortu uważa p. Mini* 
ster kwestję znacznej liczby dzieci po* 
zostających poza szkołą.

W  sprawie postulatów, wysuwanych 
Przez przedstawicieli mniejszości naro* 
dowych, zaznacza p. Minister, że jego 

'Przedmówcy wiele zagadnień w tej dzie 
dżinie już oświetlili. "Wspomina tylko, 

'że zagadnieniu ukraińskiemu poświęca 
•szczególną uwagę, czego dowodem jest 
zwiedzenie ostatnio szkół we Lwowie,

bibljoteki, muzeum i wystawy sztuki, 
zorganizowanej przez towarzystwo na* 
ukowe im. Szewczenki we Lwowie.

W  sprawie opłat akademickich i 
trudności, na jakie natrafia młodzież 
niezamożna, p. Minister stwierdza, że 
wybrany przez ministerstwo system, 
zwiększenia ogólnej liczby studentów, 
którym udzielono ulg w opłacie cze* 
snego, objął 63 proc. ogółu słuchaczy.

Skolei Izba przystąpiła do budżetu 
monopoli państwowych, które referu*

wał sen. Karszo*Siedlecki. W  dyskiusji 
nad tym budżetem nikt do głosu się 
nie zapisał.

Sen. Bisping zreferował budżet dłu* 
gów państwowych. W  dyskusji głosu 
również nikt nie zabrał i Izba przystą* 
piła do debaty nad budżetem emery* 

; tur i zaopatrzeń, które zreferował sen. 
Pawelec. Jako ostatni rozpatrywany 
był budżet rent inwalidzkich i pensyj. 
N a  tern porządek dzienny wyczerpa* 
no.

W Madrycie płoną kościoły
i redakcje.

M adryt. 14. 3. (PAT.) Wczoraj w 
dzielnicy Quatro Caminos utworzył 
się pochód protestacyjny przeciwko 
faszyzmowi, który wyruszył ku środ* 
kowi miasta. N a  ulicy San Bernardo 
pochód napotkał samochód dziennika 
,,La Nacion“, który manifestanci za* 
trzymali i podpalili. Manifestanci ru* 
szyli następnie na ulicę Markiza de 
Monasterio, gdzie mieści się redakcja 
wspomnianego dziennika. Po daniu 
kilku wystrzałów w. powietrze, maniie 
stanci zmusili personel do wyjścia i

podpalili gmach, k tóry  został poważ* 
nie uszkodzony. Okloło godz. 9*tej wie 
czorem manifestanci podpalili kościół 
św. Ludwika, poczem po zdobyciu 
szturmem składu broni, zaatakowali 
zbliżające się oddziały policyjne. Szcze 
gółów brak. W iadomo jednak, iż ma* 
nifesłanci po krótkiej walce zostali 
rozprószeni. Gmachy, w których się 
mieszczą redakcje dzienników prawico 
wych „A. B. C." i „El Debate11 są 
chronione przez policję.

Rumunia nie przepuści
transportów sowieckich do Czechosłowacji.

Bukareszt. 14. 3. (PAT.) Prezes
stronnictwa liberałów dysydentów Je* 
rzy Bratianu, przemawiając na dzisiej* 
szem posiedzeniu parlamentu, pono* 
wił siwie zastrzeżenia w sprawie stosun 
ków rumuńsko*sowtieckich. Sytuacja 
międzynarodowa — oświadczył mów* 
ca — stawia Rumunję wobec bardzo 
poważnych decyzyj. Mówca zwraca 
się do rządu z. prośbą o odpowiedź, 
czy prawdziwe są pogłoski, że koleje

| rumuńskie otrzymały 
i przygotowania się do

już polecenie
, , __ ___  __ ewentualnego

i przepuszczenia transportów materjału 
j wojennego z Sowietów do Czechosło* 
i wacji.
( Zapytaniu temu towarzyszyła wrza* 

ja i protesty na ławach partji rządo* 
wej. Podsekretarz stanu M. S. Z. Ra* 
dulescu odczytał hłrótki komunikat, 
zaprzeczający tym wiadomościom.

wa wniosku poselskiego, tyczącego się 
Wyższej Szkoły Handlu Zagraniczne* 
go we Lwowie traktowana była łącznie 
ze sprawą takich samych szkół w Kra* 
kowie i Poznaniu.

Komisja przyjęła do wiadomości o- 
świadczenie przedstawiciela Min. W R  
i OP, poczem przystąpiła do porządku 
dziennego.

Senat kończy już 
dyskusje.

Warszawa. 14. 3. (PAT.) Dziś Senat 
kończy swe prace budżetowe, rozpatru 
jąc budżet Min. Skarbu, oraz usta* 
wę skarbową i odbywając głosowanie. 
Jeśli Senat nie uchwali żadnych poprą* 
wek do projektu sejmowego, jutro 
prace budżetowe parlamentu zostaną 
ukończone, wobec czego przewidziany 
przez konstytucję termin zakończenia 
prac Senatu nad budżetem będzie przy* 
spieszony o 6 dni, gdyż termin nazna* 
czony przez konstytucję upływa 20 bm.

W  przyszłym tygodniu w Sejmie 
znajdzie się sporo ustaw, a mianowi­
cie ustawy samorządowe, pozatem usta* 
wa mleczarska, prawo czekowe, prawo 
wekslowe i szereg innych. Pozatem 
wpłyną jeszcze dalsze projekty uchwa* 
lone ostatnio przez Radę Ministrów. 
Prawdopodobnie parlament załatwi te 
sprawy do świąt. Czy również załatwi 
sprawę projektu ustawy o uboju rytu* 
alnym, niewiadomo dotychczas. Po 
skończeniu prac i zamknięciu sesji zwy* 
czajnej, zachodzi pytanie, jak w dal* 
szym ciągu będą uchwalane ustawy 
związane z życiem gospodarczem. Mo» 
że to nastąpić dwoma drogami: albo
będą zwoływane sesje nadzwyczajne, 
albo pełnomocnictwa. Jaka droga bę* 
dzie wybrana, dotychczas niewiadomo.

Akademizacja WSHZ odroczona.
Warszawa. 14 marca. (P. A. T.)

Wczoraj odbyło się posiedzenie korni* 
sji oświatowej Sejmu dla rozpatrzenia 
poprawek Senatu do projektów rządo* 
wych ustaw, dotyczących wyznania ka* 
raimskiego i muzułmańskiego.

Przed porządkiem dziennym w zwią* 
zku z wnioskiem posła Ekerta o akade* 
inizację Wyższej Szkoły Handlu Zagra* 
nicznego we Lwowie, zabrał głos wice* 
minister W R  i O P  Błeszyński, składa* 
jąc w imieniu ministerstwa następujące 
oświadczenie:

Ministerstwo W R  i O P prowadzi 
studja, dotyczące zmiany obecnie obo* 
wiązującej ustawy o szkołach akade­

mickich z dn. 15. 3. 1933 r. W  związku 
z zamierzoną nowelizacją niektórych 
postanowień tej ustawy, pragnie ono 
połączyć również zagadnienie nadania 
charakteru prywatnych szkół akademie* 
kich niektórym szkołom z uwzględnię* 
niem wyniku przeprowadzanych badań 
obecnego stanu i poziomu tych szkól 
W  szczególności Min. W R  i O P  pra* 
gnie rozpatrzeć równocześnie i równo* 
rzędnie załatwić sprawę nadania cha* 
rakteru prywatnych szkół akademickich 
wyższym szkołom handlowym w Po* 
znaniu, Krakowie i Lwowie, wobec 
czego Ministerstwo zwraca się do ko* 
misji oświatowej z życzeniem, by spra*

W STRZYM ANIE SK U PU POZY* 
CZKI NARODOW EJ.

j Warszawa. 14. 3. (PAT.) W  związku 
z wyczerpaniem sum, przeznaczonych 
na skup obligacyj 6 proc. Pożyczki 
Narodowej w wypadkach losowych, 
które dotknęły posiadaczy tych papie* 
rów, komisarz generalny Pożyczki Na* 
rodowej zawiadamia, że skup obliga* 
cyj 6 proc. Pożyczki Narodowej zo* 
stał wstrzymany i wszelkie podania 
w tej sprawie pozostaną bez odpowie* 
dzi.

W  ZAPO K ANEM  -  ZIMA.
Zakopane. 14. 3. (PAT.) Dziś w no* 

cy po znaczniejszem obniżeniu się tem* 
peratury, poprzedzonej gęstą mglą, za* 
czął padać długo oczekiwany w Zako* 
panem śnieg, który, sypiąc przez cały 
dzień, okrył kilkunastocentymetrową 
warstwą Zakopane i okolicę, przywra* 
cając im wygląd zimowy. Warunku 
śnieżne w  górach znacznie się poprą* 
wiły.

WOJCIECH BARAN OW SK I. 8

JES IEN N E SŁOŃCE.
(Powieść.)

(Ciąg dalszy).

Czterdziesto kilkuletni człowiek odnajdywał 
w sobie niekiedy resztki dawnego studenta, łapiąc 
się na gorącym uczynku majaczeń o jakiemś szczę* 
sciu i na paroksyzmach rozżalenia, płynącego z istot* 
nej pustki w jego życiu.

Chwile takie najczęściej zdarzały się w Wilnie... 
Z ły  na własną swą „słabość11, jak mniemał, topił ją 
w  butelce Roderera, albo gubił gdzieś w kniei, do* 
kąd uciekał sam przed sobą, albo kładł jej kres, rzu* 
cając się do pracy ponad siły i nad miarę, albo gdy 
jednak jeszcze coś tam nurtowało w nim pomimo 
wszystko siadał na kurjer i mkinął do Petersbur* 
ga. Przybywszy tam, z hotelu telefonował, nie zwie* 
kając, do pani Anetki i już koło dziesiątej pili ra* 
zem doskonalą kawę ze śmietanką i ze świeżemi 
„bublikami , których był wielkim amatorem... Ka* 

wdzięczna kobieta w zalotnym szlafroczku, do* 
shonałe obwarzanki, a przedewszystkiem zmiana 
m'ejsca i pewność nowych innych wrażeń działały 
łak o m ic ie .  Posępne nastroje ulatniały się wreszcie
1 Eustachy zrównoważony, uśmiechnięty,
2 kwiatkiem w klapie marynarki ukazywał się oko* 
0 P°łudniia w restauracji Cubfit, gdzie wpadał odra*

zu w grono petersburskich znajomych, zbierających 
s ję w tym uprzywilejowanym lokalu, słynnym z do* 
skonałych śniadań. Ci 'wprowadzali go w kurs wy*

darzeń politycznych, przeróżnych plotek towarzy* 
skich i nowin zawodowych... Ogarniała go inna 
atmosfera, budziły się inne zainteresowania i był to 
znowu człowiek świeży, aktywny i pozornie przy* 
najmniej pełen humoru...

III.
N arady  w ministerstwie skarbu 'wilokły się wy* 

jątkowo długo i Wojnicz, k tóry sądził, że spędzi 
w stolicy -nie więcej jak z ośm dni, już dwa tygodnie 
rezydował w swym starym ulubionym hotelu „Bel* 
levue“ na Morskiej tuż koło arki generalnego szta* 
bu. Hotel to był wyjątkowo solidny i spokojny, nie 
posiadał nawiet restauracji, bezwzględna cisza zale* 
gała dom cały i nadawała mu wraz z niezmierną 
czystością charakter raczej wielkiego pensjonatu. 
Stawali tutaj chętnae cudzoziemcy, zmuszeni do czę* 
stego bywania w Petersburgu, kupcy i przemysłów* 
cy. Mieli iluzję Zachodu... Tu nie wdzierała się fala 
wschodniej, rosyjskiej hulaszczości, głośnej, klrzykli* 
wej, n i e u m i arko w a n ej, nieszanującej niczyjej pracy 
i spoczynku.

Lokatorów, „Belle*vue“ pochłaniały ich interesy 
przedewszystkiem. Interesy te niekiedy* bywały ol* 
brzymie, tak olbrzymie, jak owo państwo „większe 
od połowy księżyca11, stanowiące niby szóstą część 
świata. Spotykało się więc na szerokich, wyłożo* 
nych grubym dywanem korytarzach suchych i uro* 
czystych dyrektorów wielkich banków  londyńskich 
i 'Opasłych przedstawicieli firm niemieckich wszech* 
światowej sławy i ruchliwych, nerwowych finansi* 
stów paryskich, szukających najlepszej i najpewniej* 
szej lokaty dla kapitałów, powstałych z oszczędno*

ści drobnego bourgeois francuskiego, k tóry  miał 
zaufanie bezgraniczne do siły i trwałości zaprzyja* 
żnionego państwa.

Niektórzy ze stałych i częstych bywalców hote* 
lu znali się między sobą i wiedzieli coś nie coś o so* 
błe wzajemnie. Tak więc i Wojnicz natknął się któ* 
regoś dnia na znanego sobie dość dawno reprezen* 
tanta jednej z największych spółek dla handlu drze* 
wem, kjtórej centrala mieściła się iw Londynie. Mi* 
ster John Anderson — tak zwał się bowiem naczelny 
dyrektor „United Century C orporation11 w wiecz* 
nych swoich wędrówkach po szerokim świecie nie 
po raz pierwszy penetrował możliwości rosyjskie.

Był on kiedyś i w  Wilnie w sprawie eksploata* 
cji lasów powitgensteinowskich i spotkali się na ja* 
kiejś konferencji przedwstępnej, która jednak nie 
doprowadzała do niczego. Anderson Umiał dość do* 
brze po niemiecku, więc i wówczas już doszło po* 
między nimi do poważnej rozmowy o sytuacji ekio* 
nomicznej państwa rosyjskiego, a szczególniej jego 
północno*zachodnich rubieży. Bystry i szybko or» 
jentujący się Anglik zapamiętał inteligentnego d sze* 
rokie horyzonty obejmującego prawnika i rad był 
nowemu z nim spotkaniu.

W  tej wyprawie do Rosji towarzyszył mu jego 
menager, znający miejscowe stosunki, szlachcic bał* 
tycki Hugo Stock von Felsen, wysoki, rudy, długi 
Niemiec, twarz którego od pierwszej chwili wydała 
się Wojniczowi nieobca. I nic dziwnego — okazało 
się bowiem, iż studjowali prawie jednocześnie 
w Dorpacie. Przypomnieli się sobie i daw ny „ku* 
ron" był u radow any:

(C. d. n.)
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

IX. Km. 321/36, O bw ieszczen ie  o l icy ta­
cji n ie ruchom ości .  K o m o rn ik  S ą d u  g ro d z ­
k iego  m iejskiego we Lwowie Rew. IX. 
M ieczy s ław  G ro s sm an ,  mający kance lar ję  
we Lwowie, ul. K o c h an o w sk ieg o  21 na 
w n iosek  w ierzycie la  Z a k ła d u  U b ezp ieczeń  
P ra c o w n ik ó w  U m y s ło w y c h  obecn ie  F u n d u ­
szu U b e z p .  Emeryt ,  P ra c o w n ik ó w  Um ysł ,  
d n ia  S lu tego  br.  z ło ż o n y  — p o d e jm u ję  na 
n o w o  egzekucję ,  wszczę tą  zaw iadom ien iem  
z  d n ia  14 czerwca 1934 sygn. IX. Km. 
1042/34 z niżej w ym ien ione j  realności  za* 
w ieszoną  p o s ta n o w ien iem  z d n ia  6 l is to ­
p a d a  1935 na p o d s ta w ie  art .  676, 679 kpc. 
p o d a je  do  publicznej  w iadom ości ,  że dnia  
17 kwie tn ia  1936 godz .  11 w Sądzie  g rodz ,  
miejsk. we Lwowie, ul. S ą d o w a  7 w  sali 
O d d z .  X V I.  d rzw i  N r .  29 o d b ę d z ie  się 
sp rz ed a ż  w  d ro d z e  p u b l iczn eg o  p rze targu  
należącej  d o  d łużn iczk i  I reny  M ro zo w i-  
ckiej n ie ruchom ośc i  obj.  whl. 873/1. ks. gr. 
gm. m. Lwowa, p rzec h o w a n e j  w Sądzie 
o k rę g o w y m  we Lwowie  p o ło żo n e j  p rz y  ul. 
Z y b lik iew icza  1. ori.  47 1. kons.  1016 1/4. 
sk ładające j  się z pb .  łk. 4036/1 ó pow .  513 
m fcw., na  k tórej  stoi b u d y n e k  m u ro w a n y  
2 p ię tro w y .  N ie ru ch o m o ść  o szaco w an a  z o ­
sta ła  na  sumę zł. 143.922 gr. 63, cena zaś 
w y w o ła n ia  w y n o s i  2ł. 95.948 g r  42 czyli 
2/3 części sum y  oszacow ania .  Przystępują*  
cy  do  p rze targu  o b o w ią z a n y  jest z łożyć  
ręko jm ię  w  w ysokośc i  zł. 14.392 gr. 26. 
R ęko jm ię  na leży  z łożyć  w  go to w iźn ie  a lbo  
w  tak ich  p a p ie rac h  w a r to śc io w y ch  b ą d ź  
książeczkach  w k ła d k o w y c h  in s ty tucy j ,  w 
k tó ry ch  w o ln o  umieszczać fu n d u sz e  m ało ­
letn ich . P a p ie ry  w ar tośc iow e  p rzy ję te  będą  
w  w ar tośc i  t rzech  czw ar tych  częśoi ceny 
g ie łdow e j .  P rz y  licytacji  b ę d ą  zachow ane  
us taw o w e  w a ru n k i  l icy tacyjne,  o ile do- 
d a tk o w em  p u b l ic z n em  obw ieszczen iem  nie 
b ę d ą  p o d a n e  do  w iadom ośc i  w a ru n k i  o d ­
m ienne .  P raw a  o só b  trzecich nie b ędą  
p r z e sz k o d ą  do  licytacji  i p rz y sąd z e n ia  wła* 
sności na rzecz n a b y w c y  bez  zas trzeżeń, 
jeżeli  o so b y  te  p rzed  rozpoczęc iem  p rze ­
ta rg u  nie z łożą  d o w o d u ,  żc w n io s ły  p o ­
w ó d z tw o  o zw oln ien ie  n ie ruchom ości  lu b  
jej części o d  egzekucji  i że u z y sk a ły  p o ­
s tan o w ien ie  właściwego sądu .  n akazu jące
zawieszen ie  egzekucji .  W  ciągu osta tn ich  
d w ó c h  ty g o d n i  p rz ed  licytacją  w o ln o  oglą* 
d ać  n ie ru ch o m o ść  w  d n i  p o w szed n ie  od  
g o d z in y  8-ej d o  18-ej, ak ta  zaś p o s tę p o ­
w an ia  eg zekucy jnego  m ożn a  p rzeg ląd ać
w  Sekre ta r jac ie  O d d z .  X V I.  S ą d u  grodz* 
k ieg o  miejskiego w  Sądz ie  g ro d z k im  m ie j­
skim  we Lwowie ,  ul. S ą d o w a  7.

K om ornik Sądu G rodzk iego M iejsk iego.
Rewiru IX.

Lwów, 9 m arca  1936. 921K

Km. 849/34, O bw ieszczen ie .  K o m o rn ik
S ą d u  g ro d z k ie g o  w  Sko lem  na zasadzie  
a r t .  679 kpc. obw ieszcza,  że w  sprawie  egze 
kucy jn e j  Pep i  Klein  ur.  Reis le r  w  Skolem  
p rz ez  D ra  E u gen jusza  T in d ła  a d w o k a ta  w  
Sk o lem  p rzec iw  Jo c h e w e t  z K le in b e rg ó w  
R o th e n b e r g  w Sko lem  p to .  780 d o la ró w  
zpn .  w  d n iu  6 maja 1936 r. o god z .  9 rano  
w  sali N r .  10 Sąd u  g ro d z k ie g o  w  Sko lem  
o d b ę d z ie  się sp rzed aż  z pub l iczne j  licyta- 
cjii n ie ruchom ości ,  sk ładające j  się z 22/24 
i 1/7 z 1/12 częśoi realnośc i  obj.  whl. 725 
ks.  gr.  gm. kat.  Skolem , p o ło ż o n e j  w  S k o ­
lem  p rz y  u l icy  P i łsudsk iego  L. 1, obe jm u* 
jącej pow ie rzch n ię  6 a ró w  47 m kw „  na 
k tó re j  z n a jd u je  się kam ien ica  j e d n o p ię t r o ­
w a  z p rzy n a leżn o śc iam i  (d o m  czynszowy, 
na pa r te rze  loka le  sk lepow e ,  na  pię trze  
m ieszkan ia ,  k tó ra  s tanow i w ła sn o ść  Toche- 
w e t  z K le in b e rg ó w  R o th e n b e rg  w  Skolem. 
N ie ru ch o m o ść  ta jes t  ob ję ta  księgą g r u n to ­
wą S ą d u  h ip o te c zn e g o  w Skolem. Powyż* 
sza n ie ru ch o m o ść  zos ta ła  o szaco w an a  na 
sum ę zł. 47.198. Sp rz e d aż  zaś ro zp o czn ie  
się o d  ceny  w y w o ła n ia  tj. od  k w o ty  zł. 
35.398.50 zł. I. L icy tan t  p rz y s tęp u jąc y  do 
p rz e ta rg u  p o w in ien  z łożyć  ręko jm ię  w  g o ­
tow iźn ie  w kwocie  zł. 4720 a lbo  w  takich  
p ap ie r ,  w art .  b ą d ź  książ. w k tad k .  in s ty tu ­
cyj,  w  k tó ry c h  w o ln o  umieszczać fundu* 
sze m ało le tn ich  i że p a p ie ry  w ar to śc io w e  
przy ję te  b ę d ą  w  w ar tośc i  3/4 części ceny 
g ie łdow ej .  P rz y  licytacji  b ę d ą  zac h o w a n e  
us taw o w e  w a ru n k i  l icy tacyjne ,  o ile do- 
d a tk o w e m  p u b l iczn em  obw ieszczen iem  nie 
b e d ą  p o d a n e  do  w iadom ości  w a ru n k i  od* 
m ien n e ,  że p ra w a  o só b  trzecich nie b ę d ą  
p rz e sz k o d ą  do  licytacji  i p rz y sąd z e n ia  wła  
sności  n a  rzecz  n a b y w cy  bez  zas trzeżeń, 
jeżeli o s o b y  te  p rz e d  rozpoczęc iem  p rz e ­
ta rgu  nie z łożą  d o w o d u ,  że w n io s ły  po* 
w ó d z tw o  o zw o ln ien ie  n ie ru ch o m o śc i  lu b  
jej części o d  egzekucji  i że u zy sk a ły  p o ­
s tan o w ien ie  w łaśc iw ego  Sądu ,  nak azu jące  
zawieszenie  egzekucji ,  że w  ciągu osta tn ich  
2*ch ty g o d n i  p r z e d  licytac ją  w o ln o  o g lą ­
d ać  n ie ru c h o m o ść  w  dni  p o w sze d n ie  od  
g o d z in y  8-ej do  18*ej, ak ta  zaś p o s t ę p o ­
w a n ia  eg zek u cy jn eg o  m o żn a  p rzeg ląd ać  
w  Sądzie .  II .)  W  myśl art.  680 pkt.  4 kpc. 
w z y w a  w ład ze  i in s ty tuc ie  publiczne,  p o ­
w o ła n e  d o  zgłaszania  na leżnośc i  z ty tu łu  
p o d a tk ó w  i in n y ch  d a n in  p ub l icznych ,  a b y  
n a jp ó ź n ie j  w  te rm in ie  l icytacji  zg łos iły  ze* 
staw ien ie  p o d a tk ó w  i in n y ch  d a n in  p u b l i ­
cznych ,  n a leżn y ch  po  dz ień  licytacji ,  p o d  
r y g o r e m  u t r a ty  m ogącego  im s łużyć  z u- 
s t a w y  p ie rw szeń s tw a  z asp o k o je n ia .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o .
Skole ,  9 m arca 1936. 926K

Km. 277/33. 825/35, 1336/35. Strona z o ­
bow iązan a: Jan, A ndrzej. Miichał, 3 im.
B o h o s iew icz  w  K ozin ie. E dykt licytacyjny  
oraz w ezw anie do zg łoszen ia  w ierzyteln o­
ści. Nia w n iosek  strony egzekw ującej: Ban* 
ku G ospodarstw a K rajow ego w e L w ow ie  
od b ęd zie  się dn ia  9  kw ietnia 1936 o godz .

11-ej p rz e d p o łu d n ie m  w b iu rze  N r .  44 Sąd 
g rodzk i  H a l ic z  na  zasadz ie  już  zatwierdzo* 
r.ych w a r u n k ó w  l icytacja  n a s tęp u jąc y c h  re ­
a lności:  Księga g run t ,  d la  w iększych  p o ­
siadłości  p rz y  Sądzie  o k rę g o w y m  w  S tan i ­
s ławowie. II. Ks. gr. gm. S tan is ław ów . Ma* 
ja tek  K o z ina  whl.  99. O zn aczen ie  r e a ln o ­
ści: I. K o m p lek s  o g ro d y  sk lad a jacy  się z 
pgr. 1, 2, 3, 4, 5 6 7, 8 9; 1 0 ; '3 ;  4; 6; 
7, 9. 10, 14, 16. 126, 1202, 1203, 71, 103
9, 19 o łączn y m  ob sza rze  8 h. 3546 a. 
W ar to ść  szacunk .  z p rzy n a l .  25.707 zł. 
II. K o m p lek s  g ru n ta  o rne  sk ładaj ,  się z 
pgr. 11, 456, 457, 458 460 472 44S 449,
451, 518 473. 701, 705 763' 764, 768 769,
771, 780, 782, 785/2 785/1 829 922 925,
927, 929, 965 968, 971 972 933, 937 947,
950, 953, 954, 962 1077 10S0, 973 1065,
1066, 1067, 1071, 1073. 1075. 13 826/2. 447
0 łącznym  o bszarze  152 ha. 4850 a. W a r ­
tość szacunk .  z  p rz y n a l .  308.157 zł. III. 
Kom pleks ,  laki i pa s tw iska  sk ład ,  się z 
pgr.  452, 455, 471 475 476. 827 923 967,
969, 1076. 1110 1111. 985, 1050. 1 0 6 9 ' l 0 7 0 ,  
11S6, 1112 o łącznym  o bszarze  6 h. 3332 a. 
W ar to ść  szacunk .  z p rzy n a l .  6.333 zł. IV. 
K o m p lek s  , Tary" sk łada j ,  się z p e r  1S 
124, 127 132, 445, 446, 2, 5 8 12, 453
454, 465 466 467, 469 450 477 474 700,
704, 707, 765 767, 772, 777, 778' 779 781,
783, 7S4 825 831, 924, 928 930' 966 970,
934. 935. 936 946 848, 949, 955 963 964,
1078, 1072 .200 1201, 461, 1257, 1270
1286. 12S9. 459. 443/1, 443/2, 443/3, 443'4, 
462 15, 468, 1070 o łącznym  ob sza rze  30 h 
4958 a. W ar to ść  szacunk .  z n rzynal .  15 227 
zł. V. K om nlcks  lasy  sk lad a jacy  się 2 nsr .  
444, 766, 770/1. 770/2 926 931 932 943
951. 952, 956, 960. 961, 1 OS 1,' 1068. 4 7 0 'o  bp  
cznęin  ob sza rze  178 h. 4765 a. W ar to ść  sra* 
cunk. z p rzy n a l .  200.320 zl. D o  realności
1 majętności  p o w y ż sz v ch  ti whl.  99 na leżą  
n as tępu jące  p rz y n a leż n o śc i :  sta jnia  m u r o ­
w a n a  z d om em , chlewnia  m u ro w a n a ,  k o ­
t ło w n ia  b lach ą  k ry ta ,  woziownia.  k u rn ik  z 
d rew u tn ią ,  stajnia.  s- 'opa i resztki m urów , 
o szaco w an o  na 36.974 zł. Razem w artość  
szacunk .  z p rz y n a l .  592.718 zł. N a jn iż sza  
oferta  395.145 zł. 34 gr. Pon iże j  najn iższej  
o fe r ty  sp rz ed a ż  nic nastąp i .

K om ornik Sądu G rodzk iego.
Halicz ,  1 marca 1936. 927K

Km. 632/35. O b w ieszczen ie  o licytacji  
ruchom ości .  K o m o rn ik  Sąd u  g ro d zk ieg o  w 
C h o d o r o w ie  na  zasadzie  art. 602 kpc. p o ­
d a je  do  w iad o m o śc i  pub l iczne j ,  żc dn ia  19 
m arca  1936 r. o godz in ie  10.30 w C h o d o *  
rowie  o d b ę d z ie  się na  w niosek  w ierzycie lki 
F -m y  „ G o d u l la "  Ski Akc. w C h eb z iu .  l icy­
tac ja  ruchom ości ,  na leżących  do  d łu ż n i ­
czki Minci B r a u tb a r  kup co w ej  w C h o d o *  
rowie.  Z licy to w an e  b ę d ą  nas tępu jące  r u ­
chom ości:  1) 10 osi że laznych  su ro w y ch
po  8 zł. za sz tukę 80 zł., 2) 15 osi że laz ­
n y c h  z bukszamli p o  15 zł. za sz tukę  225 zł., 
3) 40 szt. p ły t  k u c h en n y c h  22x24 p o  7 zł. 
za  sz tukę  280 zł., oszacowane, na  łączną 
k w o tę  585 zł. W y s taw io n e  na licytacje r u ­
chom ości  og lądać  m ożna  na p ó l  g o d z in y  
p rz e d  te rm in em  licytacji  w  miejscu i czasie 
wyżej p o d a n y m .

K om ornik Sądu G rodzkiego.
C h o d o r ó w ,  22 lu tego  1936. 92SK

Km. 170/36. O bw ieszczen ie  o li cy ta c 'ii
ruchom ości .  K o m o rn ik  S ą d u  g ro d z k ie g o  w 
Bnrszcziowie, Jó z e f  W o la ń sk i ,  na  podsta* 
wie art.  602 kpc .  p o d a je  d o  pub l icznej  w ia ­
d o m o śc i ,  że dn ia  25 marca 1936 r. o godz,. 
10-ej w  Skale  n. Z b r .  o d b ę d z ie  się 1-sza 
Licytacja ruchom ości ,  n a leżących  do  W o lfa  
i A m a l j i  W asse rm a n ó w ,  k u p c ó w  w  Skale 
n. Z b r .  sk łada jących  się z m aszy n y  ..Sin* 
ger“ , 1 zegarka  z ło tego  d a m s k ie g o _ l  o b l i ­
gacji d o i  na  5 dc l.  o raz  u rz ąd z en ia  d o m o ­
wego, jak  saafy ,  o to m a n y  itn. . o szaco w a­
n ych  na łączną  sumę 1090 zl. R uchom ości  
m ożna  og lądać  w  d n iu  licytacji  w miejscu 
wyżej o zn ac zo n y m .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ieg o .
B a rszczó w ,  12 m arca  1936. 928K

X I.  Km. 3713/34 i 172/36 itd. Obwiesz* 
czcnie. K o m o rn ik  S ą d u  g ro d z ,  miejsk. we 
Lwowie  Rew. XI.  z s iedz ibą  u rz ęd o w ą  wc 
Lwowie p rz y  ul. N o w y  Świat 3 o b w ie sz ­
cza, żc dn ia  19 marca 1936 o g o d z  12-ej 
p rz y  ul. Po to ck ieg o  20 sp rzed a  w d ro d z e  
p u b l iczn eg o  p rze ta rg u  sp rzę ty  d o m o w e ,  d y ­
w a n y  perskie  i g a rd e ro b ę  męską, dn ia  zaś 
20 m arca 1936 o godz .  9*ej p rzy  ul. Za- 
charjcw icza  7 sp rzę ty  d o m o w e ,  kilimy, 
książki  itn.

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  Miejskiego 
R ew iru  XI.

L wów, 13 marca 1936, 925K

V III .  Km, 1390/34. O b w ieszczen ie  o li­
cytacji n ie ruchom ości .  K o m o rn ik  Sąd u  
g ro d zk ieg o  m ie jskiego we L wowie  rew iru  
V III .  z s iedzibą  u rz ęd o w ą  we Lwowie p rzy  
ul.  P o tock iego  47 na p o d s ta w ie  art.  676 i 
679 kpc. p o d a je  do  pub l iczne j  wiadom o* 
ści, że dn ia  17-go kw ie tn ia  1936 r. o g o ­
dzin ie  9-c j p r z e d p o łu d n ie m  we L wowie  
w Sądztie g ro d z k im  miejskim we Lwowie 
p rz y  ul.  S ądow ej  N r .  7 w  pa r te rze  w  sali 
r o z p ra w  O d d z ia łu  XVI*go drzwi N r .  29 
‘od b ęd z ie  się w  d ro d z e  p u b l ic z n eg o  p rz e ­
targu sp rzed aż  n ie ruchom ośc i ,  stanowiącej  
w łasność  dłużniczlki p. A n t o n i n y  Lippo- 
rnan, ob j .  whl.  4585/1, Dz. księgi gr. gm. m. 
L w ow a p rzech o w an e j  w  Sądzie  o k rę g o ­
w y m  we Lwiowiie p rz y  ul.  R u to w sk leg o  N r .  
13. N ie ru c h o m o ść  ob j .  whl.  4585/1. D z. ks. 
gr. gm. m, L w o w a  p o ło ż o n a  je s t  p rzy  ul. 
P o to ck ieg o  105. R ealność  sk ład a  się z pb .
I. kat. 6996 o pow . 107 s. kw adr., na k tó ­
rej w znosi się bu dyn ek  jednop iętrow y, 
m ieszkalny, m urow any, z  trzech stron w o l­
n ostojący , z suterenami;, w  całości podpi*  
w n iczony . N ieru ch om ość jest w yposażona  
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w Insta lację  e lek tryczną ,  k ry tą ,  w o d o c ią ­
gową,  k a n a ło w ą  p o łą c z o n ą  z d o łem  kloa- 
cznym. N ie ru ch o m o ść  o szaco w an a  zosta ła  
na  sum ę 49.205 zł., cena zaś w y w o ła n ia  
w ynos i  36.903 zł. 75 gr. P rzy s tę p u ją cy  do  
p rze ta rg u  o b o w ią z a n y  jes t  z łożyć  rę ­
ko jm ię  w w ysokośc i  4920 z ło tych  50 groszy .  
Rękojm ię  n a leży  z łożyć  w go to w iźn ie  a lbo  
w talkich p ap ie rach  w artość ,  b ą d ź  książecz* 
ka d r  w k ła d k o w y ch  insty tucy j ,  w  k tó ry ch  
w o ln o  umieszczać fu n d u sz e  m ało le tn ich .  
P ap ie ry  w ar tośc iow e  przy ję te  b ę d ą  w w a r ­
tości t rzech czw ar tych  części ceny giełdo* 
w ej. P rzy  licytacji  b ę d ą  z ac h o w an e  u s ta ­
wowe w a ru n k i  l icy tacy jne ,  o ile doda tko*  
went p u b l iczn em  obw ieszczen iem  nic b ę d ą  
p o d a n e  d o  w iadom ośc i  w a ru n k i  o d m ie n ­
ne. P raw a  o só b  trzecich  nie b ę d ą  prze* 
s zkodą  do  licytacji  i p r z y sąd z e n ia  własno* 
ści na  rzecz n a b y w c y  bez zas trzeżeń,  ie- 
żcli o so b y  te p rz e d  rozpoczęc iem  p r z e ­
targu nie z łożą  d o w o d u ,  żc w n iosły  po* 
w ó d z tw o  o zw oln ien ie  n ie ruchom ości  lub  
jej czcyści od  egzekucji  i żc u zy sk a ły  po* 
stanow ien ie  właściwego S ą d u  nak azu jące  
zawieszenie  egzekucji .  W  ciągu osta tn ich  
d w ó c h  ty g o d n i  p rzed  licytacją  w o ln o  oglą* 
dać n ie ru ch o m o ść  w dn ie  p o w szed n ie  od 
g o d z in y  8-.mcj do  18-tej, ak ta  zaś p o s t ę p o ­
wania  egzekucy jnego  m ożna  p rzeg ląd ać  w 
Sekre ta riac ie  O d d z ja lu  X V I-go  Sąd u  g ro d z  
k iego m iejskiego we Lwowie, ul.  Sąd o w a  
N r .  7 w par te rze .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  M ie jskiego.
Rewiru V III.

L w ów  6 m arca 1936. 923K

V III .  Km. 41S5/33. E d y k t  l icy tacy jny .  
K o m o rn ik  Sąd u  g ro d zk ieg o  m iejskiego wc 
Lwowie, rew iru  VIII .  z s iedz ibą  u rz ęd o w ą  
we Lwowie p rz y  ul. P o tock iego  47 ogłasza  
n as tęp u jący  ed y k t  l icy tacy jny  o raz  w e zw a ­
nie do  zgłoszenia  w ierzy te lnośc i  N a  wnio* 
sek Miejskie j  K o m u n a ln e j  K asy  O szczę ­
d nośc i  we Lwowie  p rzec iw  d łu żn ik o m  E l­
wirze z F r ied r ich ó w  Zahaczew sk ie j  i J a n o ­
wi Z ah a czcw sk iem u  o d b ę d z ie  się dn ia  17 
kw ie tn ia  1936 o godz in ie  12*tej w  p o ł u ­
dn ie  w  b iu rze  S ą d u  g ro d zk ieg o  miejskiego 
we Lwowie  p r z y  ul.  S ądow ej  N r .  7 w  p a r ­
terze  w sali III. drzwi 7 na  zasadz ie  za ­
tw ie rd z o n y ch  p ra w o m o cn ie  w a r u n k ó w  Iicy 
tacy jnych ,  licytacja  nas tępu jące j  rea lnośc i:  
Księga g ru n to w a :  G m in a  miasta  Lwowa
whl.  4925/1. Dz O znaczen ie  rea lnośc i :  N i e ­
ru ch o m o ść  oh j .  whl.  4925/1. Dz. ks. gr. 
gm. m L w ow a p o ło ż o n a  jest p rzy  ul.  Po* 
tock iego  p o d  N r .  orj.  116. R ealność  o b e j ­
m uje  ogr.  1. kat.  264S, 2649. 2650/1, 2651/1, 
2651/3, 2652/1, 2654/1. 2652/1, 2655/3,
2656/2. 2656/9. 2656/10, 2656/15, 2656/16 i 
7356/5 w szys tk ie  o łącznej pow .  7602 m 
k w ad r .  N a  pgr. lk. 2648 p o b u d o w a n y  jest  
d o m  p a r te ro w y ,  m ieszkalny ,  m u ro w a n y  z 
m an sa rd em .  częściowo p o d p iw n icz o n y ,  zaś 
na  pgr. lk 2656/15 p o b u d o w a n y  jest  p a r ­
te ro w y  b u d y n e k  g o sp o d a rc z y  d re w n ia n y  
na p o d m u r o w a n iu  z cegieł. D o  realności 
whl.  4925/1. Dz. ks. gr. gm. m. L w ow a 
n a leżą  n as tępu jące  p rz y n a leż n o śc i :  15 o-
k ien  4 * rosk rzyd łow ych ,  wcwnętrznyci) ,  1 
o k n o  szcśc io -sk rzyd low e  w ew nętrzne .  2 
o k n a  4-ro sk rz y d ło w e  w ew nę trzne ,  1 drzwi 
b a lk o n o w e  oszk lone,  1! k ra t  ok ien n y ch  
p rzcsu w a ln y c h ,  S k ra t  o k ien n y ch  sta łych,
2 © kra tow an ia  d rzw i,  20 s łu p ó w  d ę b o ­
w ych  12 sz tuk  szczepów, 11 d rz ew  owo* 
cow ych  w iększych  o szacow ane  na kwrotę
1.166 zł. W ar to ść  s z a cu n k o w a  wraz  z p rzy-  
na lcżnośc iam i 75.886 zł. ( s łow nie  s iedem ­
dziesiąt  pięć tysięcy  osiemset osiemdzies ią t  
sześć z ło tych).  N a jn iż sz a  oferta  37.943 zl. 
(s łownie  trzydzieśc i  s :edem  tysięcy  dz ie ­
więćset czterdzieści t rzy  z ło tych).  Poniżej  
najniższej oferty  sp rz ed a ż  n ie^n as tap i .  Wy* 
sokość  rękojmi,  jaką  l icy tan t  p rz y s tęp u jąc y  
do p rze targu  po w in ien  z łożyć  w ynos i  10% 
(dziesięć p ro cen t)  wyżej p o d a n e j  wartości  
szacunkow ej  sp rzedać  się mającej r e a ln o ­
śc i  R ękojm ia  n o w in n a  b y ć  z ło żo n a  w g o ­
towiźn ie .  a lbo w takich  p ap ie rach  w a r to ś ­
c iowych b ą d ź  książeczkach  w k ła d k o w y ch  
insty tucy j ,  w k tó ry ch  w o ln o  umieszczać 
fu n d u sze  m ało le tn ich .  P a p ie ry  w ar tośc iow e  
p rzy ję te  b ędą  w wartości  t rzech  czwar* 
tych  części cenv g ie łdow ej.  W ez w a n ie  rze ­
czow o  u p ra w n io n y c h  w szczególności  w ie ­
rzycieli h ipo teczn y ch ,  dalej wierzycie li,  k tó 
rvc.h o rc tens ic  o o w s ta ło  z ty tu łu  u d z ie le ­
nia. k re d y tu  lu b  o p a r te  są na  zapisie  kau* 
cyjnym . wreszcie o rg a n ó w  p u b l ic z n y ch  w y  
m ierzą iących  p o d a tk i  i d a n in y  publiczne ,  
zam ieszczone  są na  d o rę cz o n y ch  tym że c- 
dyk tach .

K o m o rn ik  Sąd u  G ro d z k ie g o  M ‘ejskiej’0 .
Rew iru V III.

Lwów, 19 lu tego  1936. 922K

Km. 3720/34. O bw ieszczen ie  o II. l icy ­
tacji n ie ruchom ośoi .  N a  w n io sek  G a l ic y j ­
skiej Kasy O szczędnośc i  we Lwow.ic K o ­
m o rn ik  S ą d u  g ro d zk ieg o  w  B ro d a ch ,  u rz ę ­
d u jący  wr b u d y n k u  Sąd u  g ro d zk ieg o  w 
B ro d a c h  II. p. d rzw i  N r  46 na  pods taw ie  
art.  676 i 679 kpc. p o d a je  do  publicznej  
w iadom ości ,  żc d n ia  28 kw ie tn ia  1956 o 
godz .  9*tej o d b ę d z ie  się w  Sądzie  g r o d z ­
kim w  B ro d a c h  sala N r .  31 sp rzed aż  ' w  
d ro d z e  p u b l iczn eg o  p rz e ta rg u  n ie r u c h o m o ­
ści należącej do  N a f ta leg o  H a lb e r ta h la  w 
B ro d a c h  n ie ru ch o m o śc i  obj.  w h l  1068 ks. 
gr. gm. kat.  B ro d y ,  sk ładające j  się z parć.  
b u d .  Lkat. 948 i 955 o łącznej pow ierzchni  
881 m kw. p o ło ż o n y c h  w  B ro d a c h  p rz y  
u l icy  Z yb lik iew ioza  i W eso łe j  N r .  4 rea l­
n o ś ć  ta jes t  z a b u d o w a n a  pa r t .  mur.  b u ­
d y n k iem  m ieszkalnym  i  b u d y n k a m i  gos* 
p oda rczem i.  N ie ru ch o m o ść  o szaoow ana  zio- 
sta ła  na  sumę 9.845 zł., cena w y w o ła n ia  
w y n o s i  6.496.65 zł. P rz y s tę p u ją cy  d o  p rz e ­
ta rg u  o b o w ią z a n y  jes t  z łożyć  ręko jm ię  w 
w y so k .  10 prc. su m y  szacunk ,  tj. 984.50 zł. 
R ęk o jm ię  n a le ży  z łożyć  w  go to w iźn ie  a lbo

w  tak ich  p ap ie rac h  wart .  b ą d ź  książeczkach ' 
w k ła d k o w y c h  ins ty tucy j ,  w  k tó ry ch  w o ln o  
umieszczać fu n d u sz e  o só b  m ało le tn ich .  Pa* 
p ie ry  w a r to śc io w e  p rz y jm o w a n e  b ę d ą  
w w ar tośc i  t rzech  czw ar ty ch  części ceny 
g ie łdow ej .  P rz y  licytacji  b ę d ą  z ac h o w an e  
us taw o w e  w a ru n k i  l icy tacy jne  o ile dodat*  
k o w e m  p u b l ic z n em  obw ieszczen iem  nie  
b ę d ą  p o d a n e  do  w iadom ośc i  w a ru n k i  od* 
mienne . P raw a  o só b  trzecich  nie b ę d ą  prze  
sz k o d ą  do  licytacji  i p rz y sąd z e n ia  własno* 
ści n a  rzecz n a b y w c y  b ez  zas trzeżeń ,  je* 
żeli o s o b y  te p rz ed  rozpoczęc iem  przetar* 
gu  n ie  z łożą  d o w o d u ,  że w n io s ły  pow ódź*  
tw o  o zw oln ien ie  n ie ru ch o m o śc i  lu b  jej 
części o d  egzekucji  i że u z y sk a ły  postano* 
wienie  właściwego Sądu ,  nakazu jące  z a ­
wieszenie  egzekucji .  W  ciągu os ta tn ich  2 ty 
g o d n i  p rz e d  l icytacją  w o ln o  og ląd ać  nieru* 
chom ość  w  d n i  p o w sze d n ie  o d  godz .  8 do  18, 
ak ta  zaś p o s tę p o w a n ia  egzekuc. m o żn a  prze* 
g lądać  w Sądzie  g ro d z k im  w  B ro d a ch  sala 
N r .  31. N a  zasadzie  art. 680 kpc. w zy w a  
się o rg a n ó w  w ładz  i instytucji  p u b l ic z ­
nych,  a b y  zgłos iły  swoje  p raw a  z ty tu łu  
p o d a tk u  i in n y ch  na leżności ,  na jda le j  w 
term in ie  l icytacji  p o d  ry g o rem  u tra ty  p r a ­
w a  p ierw szeństw a  zaspoko jen ia .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d zk ieg o .
B ro d y ,  27 lu tego  1936, 9 ió K

U P A D Ł O Ś C I.

S. 2/32/179 Po s tę p o w a n ie  k o n k u rso w e  
fmy A d o l f  W e g n e r  we Lwowie,  Bcisera  4 
u k o ń czo n e .

S ąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  II.
Lwów, 29 czerwca 1935. 878

RO Z M A IT E .

Prcz. 5179/36. E dyk t .  Sąd A p e lac y jn y  
we Lwowie w d ro ż y ł  p o s tę p o w a n ie  celem 
o d n o w ie n ia  księgi g ru n to w e j  S ą d u  G r o d z ­
kiego  w  P rzem y ś lu  d la  gnuiny ka tas t ra lne j  
W y sza ty ce  i w z y w a  in te reso w an y ch  do  
zg łaszan ia  w tym  Sądzie  G r o d z k im  rosz* 
czeń z § 7 us taw y  N r .  96 z r. 1S7! do  30 
czerwca 1936.

Lwów, 2 marca 1936. 920

OGŁOSZENIA PRYW ATNE.

E D Y K T  D O B R O W O L N E J L IC Y T A C JI
n ie ru ch o m o śc i  s tanow iących  w łasność  . .Po­
w szechnych  D o m ó w  S k ła d o w y c h  S pó łka  
A k c y jn a  wc Lwiowiie".

N a  ż ąd an ie  właściciela „Pow szechne  D o ­
my S k ład o w e  we Lwowiie S pó łka  A k c y jn a "  
w likw idac ji  b ę d ą  sp rz ed a n e  w d ro d z e  pu* 
blicznej l icytacji  realnośc i  ob ję te  liczbą, 
wyk. hiip. 1285 ks. gr.  gm. kat,  B iłohorszczc  
i l iczbą w y k  hip. 3164 ks, gr. gm. kat.  m. 
L w o w a  dz ie ln ica  II., p o ło żo n e j  p rz y  ul. 
N a  3 ł o n ie  Ja n o w sk ie ,  a szczegó łow o  o p i ­
sane w  w a ru n k a c h  l icy tacy jnych

dnia 16 kw ietnia 1936 o godzin ie  10-tcj 
k tó ra  o d b ę d z ie  się w ob ec W P. T adeusza  
N aw rock iego , notarjusza w e L w ow ie, m ia­
n o w a n eg o  przez  Sąd  G r o d z k i  Miejski  we 
Lwowie,  u ch w alą  z dn ia  3 lu tego  1936 IV. 
Nc. 505/36, K om łsa rzc iń  R z ąd o w y m  do 
p rz ep ro w a d z en ia  tej l icytacji ,  w  tegoż biu= 
rze urzędow ym  przy ul. B atorego L. 9,
II. p.

C e n a  w y w o ła n ia  w ynos i  170.000 z ło tych .
W y so k o ść  rękojm i w ynos i  20.000 z ło ­

tych.
O fe r ty  niżej ceny w y w o łan ia  nic będą  

przy ję te .
Z a tw ie rd z e n ie  na jw yższe j  o fe r ty  nas tąp i  

zaraz  pio licytacji .
R ękojm ię  n a leży  z łożyć  w  g o tów ce  na 

god z in ę  p rz e d  rozpoczęc iem  licytacji  d o  
rąk  no ta r jusza .

P raw a  zas taw u  i c iężary  realne  zain ta-  
b u lo w a n e  na rzecz o só b  trzecich nie z o ­
sta ją  n a ru szo n e .

P rzed m io t  l icytacji  m o żn a  og lądać  na  ty* 
dz ień  p rz ed  dn iem  licytacji  na  miejscu.

W a r u n k i  l icy tacy jne  i akta  m ożna  p rz e ­
g lądać  u p o d p isa n eg o  n o ta r ju sz a  w  g o d z i ­
nach u rz ęd o w y c h .

W e L w ow ie, dn ia  28 lu tego  1936 r. 895 
T a d e u sz  N aw rocki, 

no tar jusz .

KOLEJ L O K A L N A  M U S Z Y N A -K R Y -  
N IG A  S. A . w likwidacji .

II. O G Ł O SZ E N IE .
X X  Z w y c za jn e  W aln e  Z g ro m a d ze n ie  a k ­

c jo n a r iu szy  Spółk i  akcy jnej  w  l ikwidacji  
„Kolej L o k a ln a  M u s z y n a — K rynica"  o d b ę ­
dzie  się d n ia  27 m arca  1936 o godz in ie  
10*ej p rz e d p o łu d n ie m  w  lo k a lu  B iu ra  M a ­
ło po lsk ich  Kolcj.i L o k a ln y ch  wc Lwowie, 
p rz y  ul.  Jag ie l lońsk iej  N r .  1 II. p. z n a ­
s tępu jącym  p o rz ąd k iem  d z ien n y m :

1) R o zp a trzen ie  i za tw ie rd zen ie  sprawo* 
zdan ia  L ik w id a to ró w  z czynności  oraz  
R a d y  N a d zo rc z e j  (Kom isj i  R ew izy jne j)  o 
zam knięc iu  r a c h u n k ó w  za okres  od  24 ma* 
ja d o  31 g r u d n ia  1935 i uch w ała  co d o  
udz ie len ia  a b so lu to r ju m  L ik w id a to ro m  i 
Radzie  N a d z o rc z e j  (Kom isj i  R ew izy jne j) .

2) D ecyz ja  co d o  użycia  w olne j  go tówki.
W a r u n k i  p ra w a  do  g łosu  na W i l n e m

Z g ro m a d z e n iu  ©kreślą § 20 s ta tu tu  Spółki .
L IK W ID  A T  O R O  W IE. 805

G R O C H Ó W C E  250 orne ,  50 łąk, 200 las 
sp rzed a  T re te r ,  Przem yśl,  sk ry tka  22. N a  
życzenie  sam o o m e  z b u d y n k a m i .  924

D O  W YNAJĘC IA
piękne mieszkanie 4*pokojowe z ku* 
chnią na pierwszem piętrze przy ul. 
Zyblikiiwiicza 4. Dozorca domu wska* 
że. 782
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